Wychodzi we wtorek, czwartek | 
sobotę. Ca schotę dolaczony jest 
arkusz Rozmaitości, plsma,kn 
pazytkowii zabawie Prenume- 
ruta Gazety z Dodarkiemi Rozma- 
toiciami na kwartal, dla odbiera 
jtcych w samym Lwowie A zr. 
AB kr., na pocztamcie lwowskim 
5 zr. 12 kr., na wszelkich innych 
pocatamtach 52r.36 hr., mon.konw. 
Prenumerata półroczna wynosi 
dwa razy tyle co kwartalna. 


Sobota 


Przeglad artykułów. 


Wiadomości krajowe: Ze Lwowa. — Z Wiédnia. 

Wiadomości zagraniczne: Ameryka: Santa 
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4843 i 1844. 
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WIADOMOSCI KRAJOWE. 
Ze Lwowa. 

Najwyższy Trybunał Sprawiedliwości raczył 
dekretem z dnia 24. października 1844 do licz. 
7087, doktora praw z nadwornćj prokuratoryi 
Kamery Józefa Czermak, mianować adwo- 
katem krajowym-galicyjskim. 

Z Wióćdnia. 

JCKMość najwyższóm postanowieniem z dnia 
15. marca b. r. raczył opróźnioną posadę na- 
czelnego zarządcy poczty we Lwowie, nadać naj- 
łaskawićj naczelnemu administratorowi poczty 
w Lublanie, Frańciszkowi Arlet. 


- WIADOMOŚCI ZAGRANICZNE. 


Ameryka. 
Z Mexyku donoszą: »Po bezowocném ude- 
rzeniu na Puebla *), uszedł Santa Anna do 
San Antonio, zkąd się nocna pora oddalił, po- 


*, Obaćz Gazetę Lwowską nr. 26. 


GALE WTA. 
LWOWSKA. 


N" 40, 


Dodatek |do Gazety Lwowskiej 
obejmuje doniesienia urzędowe 1 
prywatne. Za umieszczenie w Do. 
datku płac! slę od wiersza w pół 
kolnmnie (drukiem garmont ) za 
plerwszy raz 3 kr., a za każdy 
nastepujacy raz tylko po 1 1,2 hr. 
mon. konw- Za większe litery płaci 
slę wedle tego, ile na zwyczajny 
druk obrachowane miejsca zaj- 
ma. Redakcyja Gazety Lwowskiej 
przyjmuje tylko frankowane listy. 


5, kwietnia 1845, 


rzuciwszy tamže swych stronników. Starał się 
on dostać do swojćj majętności niedaleko En- 
cerro, lecz przez mały oddział Indyjanów schwy- 
tany, wkrótce potóm przez przynależne władze 
do warowni Perote zawiezionym został. Z tam- 
tąd odesłano go pod mocna strażą do Mexyku, 
gdzie połączone izby sądzić go będą. Nie bę- 
dzie on obwiniony o zdradę Stanu, tylko o to, 
Że jako naczelny dowódzca i prezydent źle spra- 


wował swoje urzędy. 
Portugalija. 


Z Lizbony dnia 42. marca. W prowin- 
cyi Minho zaszły rozruchy , które, chociaż na 
pozór są mało ważne , jednak jako obwieszcze- 
nie znanćj opinii ludu, a najszczególnićj opinii 
ludności wiejskićj, sa dość niepokojące. Prawda 
jest to, że lud zaczyna sprzeciwiać się wszel- 
kiemu usiłowaniu nałożenia nań większego po- 
datku, aten opór przywiódł już nawet do roz- 
lewu krwi. Gdy dnia 4go marca przyszli po- 
borcy podatku do włości San Martinho dla wy- 
bierania nowego podatku od wina, pognali ich 
mieszkańcy w rozsypkę. Wkrótce potóm wró- 
cili oni pod straža trzydziestu ludzi piechoty, 
ale tymczasem -w okolicznych włościach ude- 
rzono we dzwony na trwogę, i wielka liczba 
włościan uzbrojonych rusznicami, dzidami i ko- 
sami zgromadziła się pod dowództwem właści- 
ciela dóbr Magalhaes w San Martinho. 
Żołnićrze ujrzawszy te tłumy, cofneli się na 
poblizki wzgórek, ale lud, który kilkakrotnie 
dał ognia, zaczął ich ścigać ispędził ze wzgó- 
rza. Lecz żołnićrze wzmocnieni nazajutrz stem 
piechoty i dwudziestą kawalerzystami, powró- 
cili znowu i uderzyli na wlościan, którzy zrazu 
dotrzymywali placu , lecz na końcu utraciwszy 
40 ludzi (inne wiadomości podają tylko trzech 
zabitych a dziewięciu rannych), podali tył i roz- 
biegli się, Poezóm Żołnićrze wkroczywszy do 
włości puścili 2 dymem kilka domów, które ze 
szczętem zgorzaly. Tutejsza Gazeta rządowa 
donosi, że spokojność zupełnie jest przywrócona: 
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lecz obawiają się powszechnie, aby z tego sa- 

mego powodu nie wyniknęły dalsze a może nie- 

bezpieczniejsze zaburzenia pokoju.< 
Eiiszpanija. 

Czytamy w madryckim dzieńniku Tiempo z d. 
16. marca, że spisek w Witoryi *) zamierzał 
przywrócić konstytucyja z roku 4812 i przywo- 
łać jenerała Espartero, aby stanał na czele 
tćj rewolucyi. Śpiskowi mieli nadzieję, że opa- 
nuja plac i zamek San Sebastian, zkad potóm 
rewolucyją rozpocząć zamyślali.  Doniesiono 
jaźż, Że sad wojenny skazał na kilkuletnie wię- 
zienie w twierdzy różnych oficerów i szerego- 
wych , którzy do tego spisku należeli. 


Francyja. „ 


Z Paryża dnia 20. marca. Panowie 
Lasnyer i Boissy d Anglas przedłożyli 
wczoraj w biurze izby deputowanych następu- 
jacy projekt: »Od czasu przyszłego powszech- 
nego wyboru, nikt nie može być mianowany de- 
putowanym ani tóż pozostać członkiem izby 
deputowanych, jeżeli w pićrwszćj lub drugićj 
ręce interesowanym jest w jakimkolwiekbadź, po 
wydaniu tćjże ustawy, zawartym kontrakcie na 
liwerunki, lub przedsiębierstwa, albo tóż na 
posługi jakiegokolwiekbądź rodzaju, z którychby 
zapłata z publicznego skarbu, lub dysponujacćj 
funduszami państwa administracyi, albo tóż 
obrachunki z państwem i,z administracyja wy- 
niknąć mogły. — Izba deputowanych 
zebrała się w biurach dla roztrzasania powyż- 
szego wniosku. Ze strony konserwacyjnćj od- 
rzucono takowy, jako obrażający dla izby i na- 
ruszajacy niepodległość ciała wyborczego. . Na 

ublicznóm posiedzeniu, które się potóm od- 
nało , wszczęto z kolei dyskusyja nad wnio- 
skiem do ustawy, którym na korzyść zakładów 
dobroczynności wszelkiego rodzaju z powodu 
ostrćj zimy ma być otworzony kredyt. Komi- 
syja zaproponowała 200,000 franków. Wniosek 
ten z wyższą cyfra przyjęto. 

—— dnia 24. marca. Z przestrachem wi- 
dzi teraz opozycyja, jak niedogodna wyświad- 
czyła sobie przysługę, że na zwyczajne wy- 
padki podczas głosowania nad cała ustawa ja- 
wności żądała. Onegdajsze i wczorajsze głoso- 
wania przez dzielenie, wydały odznaczające się 
rezultaty. Dotychczas nie było prawie przy- 
kładu, aby na jaką ustawę tajnym skrutynem 
tub znaczna liczba czarnych gałek wotowano, 
gdyż wielu członków epozycyi zamieniło się 
było wpewien rodzaj przeczącćj maszyny, któ- 


*) Obacz Gazetę Lwowską nr. 30. 


rych cała czynność załeźała na rzucania w urnę 
czarnych gałek przeciw każdój ustawie, jaki- 
kolwiekbądź mógł być jéj zamiar. Teraz, gdy 
idzie ojawne głosowanie, gdy każdy może wi- 
dzićć, do którćj urny rzuca głosujący swa gałkę, 
nie śmieją już nadmienieni członkowie opozy- 
cyi, wbrew zdrowemu rozumowi, nawet prze- 
ciw najprostszym ustawom głosować. Foaisyja 
izby zaproponowała, aby dla zakładów dobro- 
czynności zezwolono 100,000 franków więcej , 
niżeli rząd zażądał, przeciw czemu kilku mow- 
ców się odzywało. Wtedy można było przypu- 
ścić, że oni także przeciw zaproponowanetnu 
podwyższeniu kredytu głosować będą. Lecz się 
inaczćj stało: z 238 głosujących litylko je- 
den przeciw temu swój głos dał. Z tajnego gło- 
sowania byłoby niezawodnie najmnićj pięćdzie- 
siat głosów przeciw temu wypadło. A więc ja- 
wne głosowanie będzie prawdziwą tama na- 
przeciw zabiegowi tćj opozycyi, która wszelką 
dyplomatyczna madrość i polityczną roztropność 
upatruje w tćj zasadzie, aby ciągle i wszędzie 
przeciw zamiarom rządu pracować. Przeciw 
publicznój, materyjalnie dobrój ustawie łatwo 
można było pod pokrywką głosować, ale nikt 
nie chce teraz jawnie na śmićszność się 
wyslawić, gdyż śmićszność nigdzie tak pewnie 
nie zabija, jak we Francyi. 

Podług autentycznćj wiadomości przystąpiło 
dotychczas ośmiu arcybiskupów i trzydziestu bi- 
skupów do odezwy (mandement) kardynała de 
Bonald, którą, doręczną ksiażkę pana Du- 
pin potępiono. 

Dzieńnikowi Constitutionnel doniesiono z Ma- 
lagi, że Abd-el- Kader zgromadził około 
siebie tak znaczną liczbę Marokanów, iż będzie 
mógł rozpocząć znowu kroki nieprzyjacielskie. 
Cesarz Abderrahman jest bardzo tym wy- 
padkiem strwożony i posyła zewsząd wojsko do 
Ryff, to jest do okolicy, w którćj Emir prze- 
bywa. Jeden z cesarskich synów opuścił Fea 
ze znaczną siłą zbrojna. Abd -el- Kader 
ma 1200 konnicy a 14 do 1500 piechoty. 


Szwajcaryja. 


Następujące jest tłumaczenie nadmienionćj 
w poprzednićj naszćj Gazecie depeszy księcia 
Metternicha do c. k. sprawującego interesa 
w Szwajcaryi, pana Philippsberg, kióra 
tenże, jak donosi Gazeta $zwajcarska , pre- 
zydentowi Związku pisemnie doręczył.: 

` Wiédeń dnia 13. marca 1845. 


»Wpan doniosłeś nam niedawno o odezwach, 
które dwory Londyński i Paryzki wydały do 
rządzącego kantonu, celem zawiadomienia 


Szwajcaryi , jakie wrażenie sprawiły w pomie- 
mionych gabinetach te smutne wypadki, któ- 
rych Szwajcaryja przed kilką miesiącami wi- 
downią była. ; 

»Wiadome są Wpanu zasady, których sie trzy- 
ma nasz Najjaśniejszy Monarcha i sposób my- 
ślenia, jakim Jego Cesarska Mość ku szwaj- 
carskiemu Zwiazkowi jest ożywiony; owoż nie- 
dawno otrzymałeś Wpan zlecenie, abyś przed 
rządem Zurychu, z powodu objęcia spraw rzą- 
dowych , był ich tłumaczem. Oprócz tego nie 
watpię, Że Wpan w kaźdćj sposobności, w któ- 
rćj podczas teraźniejszego Sejmu wypadło o 
świadczyć zdanie Swego dworu, wywiązałeś się 
w duchu otrzymanych, powszechnych instruk- 
cyj, których podstawa jest: najprzód Życzliwa 
przyjaźń, jaka Jego Cesarska Mość zachowuje 
dla sąsiedniego państwa, a powtóre poważanie, 
jakie Cesarz Jego Mość ma dla traktatów idla 
zaprowadzonych prawem narodów ustaw, ró- 
wnie jak i życzenie Cesarza , aby inne państwa, 
a zwłaszcza te, które podług swego jeografi- 
cznego położenia w częstsze z Jego monarchija 
wchodzą stosunki, na tém stanowisku się u- 
trzymały, na którómby były w stanie pod tym 
wzgledem naprzeciw Austryi wzajemność wy- 

onywać.© 

»Miło było Jego Cesarskićj Mości, gdy się 
z.treści not, które Anglija i Francyja do Szwaj- 
carskiego Zwiazku nadesłały, przekonał , że 
Jego zdanie o powszechnóm położeniu Szwaj- 
caryi, oba pomienione mocarstwa podzielaja.e 

»Jeżeli gabinet St. James w swćj do pana 
Morier z dnia 11. lutego depeszy, stara się 
przed oczy Szwajcaryi rozwinąć obraz tych 
zgubnych skutków, jakieby dla nićj miało zni- 
szczenie aktu, którym Szwajcaryja jako 
polityczne przez Europę uznane 
ciało jest ukonstytuowaną, tedy przypomnisz 
sobie Wpan, Że nasz gabinet rozwinął toż sa- 
mo zdanie nie w jednćj z tych ZAK któ- 
ram ja wciągu upłynionego roku do naszego 
poselstwa w Szwajcaryi wyprawił, a mianowi- 
cie w depeszy z dnia 27. lutego 1841, i prze- 
konasz się, że ostatnie wypadki, zamiast zmie- 
nić lub zmodyfikować nasze mniemanie, o- 
wszem jeszcze je wzmocniły. Zaiste, im bar- 
dzićj wzmaga się podobieństwo do zniszczenia 
traktata z r. 1845, tém widocznićj okazuje się 
wszystkim rozsądnym ludziom ta prawda, że 
obalenie federacyjnego aktu dwudzicstu dwóch 
aamowładnych kantonów Szwajcaryi, stałoby 
się wewnatrz tćjże hasłem do wojny domo- 
wćj, do bezrzadu i uciemiężenia, a naprzeciw 
zagranicy zniszczyłoby ten“ tytuł, pod którym 
Pomieęnionych dwadzieścia dwa państw, tera- 


źniejsze swe stanowisko w wielkićj europejskićj 
familii utrzymuje. Nieszczęście wewnatrz , 
kompromisyje i niebezpieczeństwa zewnatrz , 
któreby z takowego składu rzeczy dła Szwaj- 
caryi wyniknęły, są nazbyt widoczne, aby ich 
niepoznawali wszyscy prawdziwi przyjaciele tego 
kraju, i aby wnich nie powstało Życzenie, by 
mądrzy i rzetelni mężowie, którychj do kiero- 
wania spraw Szwajcaryi wezwano,] tak wielkim 
niebezpieczeństwom zapobiegli.e 

»Nie mnićj jak z angielskim gabinetem zga- 
dzamy się także z gabinetem tuileryjów pod 
względem, nagany, którą tenże gabinet prze- 
ciw zabiegom, tudzież istnieniu korpusów ocho- 
tników, w przesłanych do pana P o ntois de- 
peszach wyraża. Rząd, któryby niemiał do- 
statecznćj mocy do utrzymania swych podrzę- 
dnych na wodzy, i do przeszkodzenia im, aby 
zbrojną ręką mord i pożogę na terytoryjum 
spokojnego sasiada niezanosili, nie zasłużyłby 
na imię rządu; i owszem byłby godzien, aby 
nań opinija ucywilizywaućj Europy klatwe rzu- 
ciła, jeżeliby takie bezprawia nie tylko cićr- 
piał, ale nawet im sprzyjał. W konfederacyi 
państw, które jedno dla drugiego do wzaje- 
mnćj pomocy i wsparcia sa obowiązane, nie- 
godziwość pomienionych zabiegów powiększy- 
łaby się jeszcze bardzićj tóm nieukontentowa- 
niem, które złamanie zaprzysiężonćj wierno- 
Ści w każdym razie słusznie wywołuje. Taki 
bezrząd musi ustać i z korzeniem być wytę- 
LE nie trzeba na dal dozwolić, aby je- 

en lub drugi kanton zbrojnemi bandami wzdłuż 
swojćj granicy był otoczony, przez kilka mie- 
sięcy pod bronia trzymany i zmuszony wy- 
czerpywać zasiłki i cierpliwość swojćj ludno- 
ści; jeżeli Szwajcaryja w obec zagranicy chce 
utrzymać charakter konfederacyi państw, które 
zarówno są sprzymierzone i samowładne — ' 
mówię papi (używajac wyrazów w deklara- 
cyi Wićdeńskićj z dnia 20. marca 1845), »któ- 
rych nienaruszalność, jak takowa, jako 
polityce zne ciało w czasie konwencyi 
z dnia 20. grudnia 1813 istniała, za pod- 
stawę helweckiego systemu jest 
uznaną.ć 

„Okazująca się teraz w oczach Szwajcaryi 
jednozgodność wszystkich mocarstw wzgledem 
ustaw zasadniczych, które w tćj kwestyi za- 
chodzą, i życzliwe odezwy, które zewszad do 
nićj uczyniono, musiały ja przekonać o dwóch 
rzeczach , najprzód, że wszystkie mocarstwa 
bez wyjatku, ożywione są dla Szwajcaryi jedna- 
kowemi uczuciami przyjaźni i udziału, a pos 
wtóre, że mocarstwa, które się podobnie jak 
teraz ten przýjduuk zachodzi, w jednym i tym 


samym punkcie zgadzają, niezawodnie są tego 
rzekonania, Że na istothą prawdę trafiły.« 
„Wkrótce okaże nam przyszłość, czy, i jak da- 
lece pełnomocnicy szwajcarskiego ludu umieli 
zachować swą ojczyznę od tych nieobliczonych 
nieszczęść , które niezawodnie nastapićby mu- 
siały, jeźliby zawistnym i burzliwym namięt- 
nościom chwilowym wolny bieg dano.* 
„Przyjmićj Wpan i t.d. Metternich.< 
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WIADOMOSCI HANDLOWE 1 PRZEMYSŁOWE. 
CZ korespondencyi prywatnej). 

Z Odessy, dnia 22. marca. Przerwana od koń- 
ca listopada r. z. komunikacyja z morzem, przez 
zamarznięcie naszego portu, jest teraz przez 
puszczenie lodów znowu wolna, i już 40 o- 
krętów zawineło do nas. Od czićrech miesię- 


cy nie mieliśmy Żadnego ruchu handlowego, 


albowiem ceny za granica, a szczegółnićj w An- 
glii były zbyt nizkie, aby do spekulacyi po- 
chop dać mogły, ito tém mnićj, iż ziarna po- 
gedulego i sredniego mamy zbyt wiele po na- 
szych magazynach, gdy tymczasem pszenicy 
dobrój i do wywozu przydatnćj nie znajdzie u 
nas więcćj jak 60,000 czetwert. W ogóle, na- 
sze zapasy zboża wynosza do 900,000 czetwert, 
a w téj liczbie jest najwięcćj pszenicy. — Si c- 
mię lniane ma pokup izaczyna go braknąć. 
— Czetwert miękkićj pszenicy stoi tu teraz 
na 4 do 4%, rabli, twardćj na 4 do 4%, rub., 
siemienia lnianego na 6%, do 6% rubli śróbr. 


Rozbiór projektu 
p. Frańciszka Mysłowskiege, 


by nałóg do pijaństwa niższych kias ludu, 
przez powszechne podwyższenie cen wód- 
4 ki po szynkach ograniczyć.*) 
Przez 

Dra. EDWARDA TOMASCHEB, 
c. k. Profesora umiejętności politycznyeh i prawodaw- 
siwą politycznego przy Uniwersytecie lwowskim , 

członka galicyjskićj prowinucyjonałuśj komisy 

handlowej it. d. 
(Przekład Redukcyi z niemieckiego.) 

Od dawna już uznaną jest rzecza. jak bar- 

r 5 e E > 
dzo nieumiarkowane używanie trunków postep 


%) Projekt ten pana Franciszka Hiysłowskie- 
go umieszczony był w Nrze. 35 Tygodnika rolni- 
czo - przemysłowego z u. 18H. Mysl główną jego 
projektu powtórzyliśmy w naszćj Gazecie Nr. 97 
zr. 1844, i objawiwszy z nasze] strony wątpli- 
wosé co do sposobu wykonania ićj MYŚLI, wezwa- 
liśmy zarazem uczonegc profesore Jomaschka, 
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cywilizacyi i dobry byt tamuje, jak szkodliwe 
na umysł i ciało wywićra skurki, a gdy się 
w nałóg zamieni, jak całe narody lub przynaj- 
manićj numerycznie większą część, przez prze- 
ciąg wieków przytrzymuje na nizkim stopniu 
umysłowego rozwinięcia, i jak bardzo wzmaga 
się uporczywość i niebezpieczeństwo tego złe- 


. go, im dłużćj pozwalamy brnać w nićm niž- 


szym klasom ludu. Mimo tego, długo wahano 
się rozpocząć szczćra i otwarta walkę z tym 
najgłówniejszym wrogiem cywilizacyi , aby mu 
zadać cios silny, stanowczy. 

Zasługę rozpoczęcia 1éj walki winniśmy naj- 
więcćj ostatnim dziesiątkom lat: wystąpiono 
w tćj mierze głównie z dwoma środkami , któ- 
rych skuteczność, tudzież pojedyńcze albo wspól- 
ne działanie, szczególnićj mieszkańcy naszego 
kraju będa mieli sposobność ocenić. s 

Pićrwszy z tych dwóch środków zamierza to 
złe bezpośrednio z samego korzenia wy- 
tępić. Dąży on do tego, aby nałogowego pi- 
jaka przyprowadzić do poznania, jak szkodli- 
wóm i niemoralnóm jest nieumiarkowanie. 
Wola jego ma się sama z siebie wyrobić i u- 
krzepić; dobrowolnie ma on się zrzóc trunku 
do którego nawykł. 

Drugi środek dąży głównie do tego, by po- 
średnio, przez nałożenie wyźszćj ceny na 
trunek, utradnić pijakowi zaspokojenie na- 
mi etności., 

Pićrwszem zadaniem zajęły się Towarzystwa 
wstrzemięźliwości. Sprawiły one w Ameryce, 
Anglii i Irlandyi, najszczególnićj przez bez- 
przykładną gorliwość i niespracowana czynność 
księdza Mathew bardzo wielkie skutki. Za- 
częły się coraz bardzićj upowszechniać na sta- 
łym lądzie Europy, a wsparte niedawne powa- 
ga Rządu, przez niewysławiona gorliwość du- 
chowieústwa i szlachetna bezinteresowność wie- 
lu właścicieli dóbr, rozpostarły sie z nadzwy- 
czajna szybkością „po SEC 
a 


części Galicyi. 
Ów zaś cel, do którego 


ży drugi środek, 


ry 


można chcićć w dwojaki sposób osiagnać: Al- 


bo przez upodatkowanie gorzelni za pomoca 
niestałcgo podatku, aby tym sposobem cenę 
wódki stosunkowo podwyższyć*), (co wszakże 


aby tę rozprawę chciał rozebrać. Lubo rzecz ta 
spóźniła się, zdaje nam się jednak, iż czytelni- 
ey wdzięczni nam będą za ten artykul, skoro go 
tylko w całosci cierpliwie przeczytać zech 4. 

j Bedakcyja. 
Takic podatki istnieją w największćj części kra- 
jów niemieckich i w prowincyjach monarchii Au- 
stryjackićj, prócz Węgier. Środek tego rodza- 
Ju, zasłagujący na najzupełniejszą uwagę, 28- 
prowadzono także w roku przeszłym w Królestwie 
Polzkiem. 


x 
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nie zawsze da się osiągnać), albo przez pra- 
wne ustanowienie, aby wódkę tylko po ozna- 
czonćj, bardzo wysokićj cenie w drobiazgowym 
handlu sprzedawano , lub szynkowano. | 
Taki projekt podał p. Frańciszek My- 
słowski w Tygodniku solniczo-przemysłowym 
Nrze 33 z r. 1844. MRezprawa jego w tej mie- 
rze jest bardzo w swoim czasie, i juź dla swćj 
dażności powszechne dobro ogarniającćj, za- 
sługuje na uważne ocenienie każdego przyja- 
cicla ludzkości. — Nie jednemu wprawdzie 
mogłoby się zdawać, że z powodu pomyślne- 
go postępu towarzystw wstrzemięźliwości w Ga- 
licyi, projekt ten jest zbytecznym, a tém sa- 
mém i bliższe jego roztrząśnienie niepotrze- 
bunóm. Atoli liczba osób, które dotad do tych 
towarzystw przystąpiły, jest w stosunku do kon- 
sumentów wódki przynajmnićj na teraz nie 
tak znaczna, a możliwość dotrzymania ślubow 
svstrzemięźliwości , jest przy właściwych kli- 
matycznych stosunkach i przy braku innego 
w zastępstwie napoju, jeszcze tak problema- 
tyczną, iż zawsze warto zastanowić Się nad 
tém, czy pomieniony i przez niejednego z po- 
chwała przyjęty projekt*) może przyłożyć się 
pośrednio do osiągnienia tego chwalebnego za- 
miaru, do którego bezpośrednio dążą towarzy- 
stwa wstrzemięźliwości. 
` Jeżeli z tego roztrząsania okaże się, że po- 
amieniony projekt pod względem narodowo- 
„ekonomicznych i wyższych socyjalnych, mo- 
ralnych pobudek , jest równie niebezpiecznym, 
jak i sam przez się praktycznie do wykonania 
niepodobnym , tedy towarzystwa wstrzemiężźli- 
wości okażą się tém waźniejszćmi, i tém wię- 
kszćm będzie żądanie, aby nad trwałą ich sku- 
tecznościa jak najgorliwićj czuwać i pracować. 
Projekt szanownego autora zależy głównie na 
tém: »Aby we wszystkich szynkowniach Galicyi 
kwartę wódki przedawać nie tanićj, jak po 32 
kr. w. w., a w niektórych nawet obwodach nie 
tanićj jak po 40 kr. w. w.; wmiarę zaś jakby ta 
wódka szła w kandlu huxlewym w górę, usta- 


*%) W Nrze 45 Tygodnika rolniczo - przemysłowego Z r. 
1841, ktos z podpisem Maliczanin przyległ 
bardzo do projektu pana Mysłowakiego, 0- 
„Bwiadezając hex żadnego rozhioru: „,że twierdze- 
nie jakoby projekt zaprowadzenia jednakowój ce- 

„my wódki w wyszynkach, cudnym był do wyko- 
nania, jest bezzasadne.* Wątpimy, aby tenże 
Haliczanin po przeczytaniu niniejszego arty- 
kułu, jeszcze przy swojćm zdaniu obstawał, Í 
chciał utrzymywać: „iż zdania pana Mystow- 
skiego hie podzielają tylko niektórzy obywatele, 
—rozumić się tacy, którzy w mieście wiek swój 
„spędzają, i którzy têm samćm nie są obznajmieni 
ze skłonnościami, sposobem życia i prowadzenia 
aomu raszych rolników. ltedukcyjń: 
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nawiać w styczniu każdego roku cenę wódki na 
szynkach na cały rok. Sprzedający wódkę ta- 
nićj niechby płacił karę pieniężną do kassy 
obwodowćj na jaki fundusz dobroczynny. — 
Do utrzymania tćj ustawy w jéj mocy, niech 
będa upowaźnione dominija, które gdy się do- 
wiedzą o przestąpieniu zakazu, wyszła mandala- 
ryjusza dla sprawdzenia czynu, a dalszym wy- 
miarem kary zajmie się c. k. urząd obwo- 
dowy.< 

Główne korzyści , mające być przez to krajo- 
wi zabezpieczone, są według zdania szanowne- 
go autora: z jednćj strony zmniejszenie kon- 
sumcyi wódki bez zrządzenia przez to (jak 

rzez towarzystwa wstrzemięźliwości) uszczerb- 
u dochodom z propinacyi , — z drugićj zaś 
strony łatwiejsze wykonanie owego, tak często 
dotychczas przekraczanego zakazu, aby Żydzi 
nie trudnili się wyszynkiem wódki po wsiach. 

Przypuśćmy na chwile, Że ten projekt tak 
jak jest przedstawiony, da się wykonać. Przy- 
puśćmy Że Galicyję można od krajów sasie- 
dnich szczelnie zamknąć, i że w samćj Galicyi 
przez, zrozumienie powszechnego dobra i przez 
zagrożoną karę pieniężną da się to uskutecz- 
nić, iż wódka w żadnćj szynkowni nie inaczćj 
jak po uslanowionćj cenie, to jest kwarta po 
12 do 16 kr, m. k. konsumentom sprzedawa- 
na będzie. 

Jaki jest w Galicyi ogólny stosunek produk- 
cyi wódki do jéj konsumcyi, od tego czasu jak 
zaprowadzono towarzystwa wstrzemięźliwości , 
mie jest mi wiadomo. Przed zaprowadzeniem 
tych towarzystw, ilość ogólna wódki na kon- 
sumcyję niższych klas potrzebna (po odtrące- 
niu nie bardzo znacznego wywozu za granice 
prowincyi , i tćj ilości, która na potrzeby in- 
nych stanów wychodzi), można było przyjąć na 
1 milijon wiader w okragłćj liczbie. *) Ra- 
chujmyż kwartę dla całćj Galicyi na wyszynk **) 


*) Co do obliczeń, winienem powiedzieć, iż dokła- 
dności ich dalćj nie posuwałem, jak tylko tzte, 
ile potrzeba tćj rozprawy wymagać się zdawa- 
ła. Tu, gdzie idzie o krocie i milijony, drobne 
zóżnice nie mają wielkićj wagi. Okrągłe liczhy 
dają się łatwiej objąć i snadnićj wbijają się w 
pamięć. Zresztą, byłoby Lo śmiesznie, zapu- 
szcziuć się z pedantyczną akaratnością w obli- 
czanie jedności reńskich i krajcarów , gdy nie 
mogąc z zupełną dokładnością ohliczyć kon- 
sumeyi wódki pojedyńczych kias narodu, nie je- 
Steat pewien, czy powyższe obliczenie nie od- 
stępuje od istotnego stanu o jakich 10 do 15,006 
wiader. Ale że różnica La więcćj nie wynosi, 
zdaje mi się, iż mogę za to ręczyć. ; 

*%) Zbywało mi na wszelkich niezawodnych frod- 
kach do obrachowania średnićj ceny kwar- 
„by wódki na wyszynku w całej Galicyi. 
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średnio 'po 7 kr. m. k., tedy pieniężna wartość 
tj konsumcyi wyniesie około 6,860,000 zr. m. 
k. Gdyby zaś według propozycyi szanownego 
autora, w dziewięciu obwodach cenę kwarty 
wódki na 32 kr., a w innych na 40 kr. w. w. 
podwyższono, tedy takowa wymagałaby sumrmy 
pieniężnćj 14 do 15 milijonów zr. m. k. Itla- 
sy ludu, ò których tu mowa, Żyją w ogóle w nie 
bardzo świetnych stosunkach, — gotowy grosz 
jest u nich dość rzadkim. Prócz tego co do 
odzieży, pomieszkania, pożywienia i rozrywek, 
są one, powiedzićć można, na najmniejs%ose 
ludzkich potrzeb zredukowane; — przeto na- 
łożenie wyžszéj ceny na artykuł, który obecnie 
tẹ klasę ludu około 7 milijonów zr. m.k. ko- 
sztuje, pociagnęłoby za soba z pewnością ogra- 
niczenie konsumcyi. Moglibyśmy nawet podać 
w liczbach , jak dalece to ograniczenie nastą- 
pićby musiało, gdyby takie podrożenie arty- 
kuła, który się zamienił w potrzebę codzien- 
mego użytku, nie wywarło znowu oddziaływa- 
nia na zapłatę od roboty, i gdyby zresztą nic 
innego, wykonaniu tegoż projektu na zawadzie 
mie stało. Gdy bowiem włościanin nie wiele 
može sobie oszczędzić na swćj odzieży i po- 
Żywiemiu, które i tak jest bardzo proste, prze- 
to konsumcyja wódki musiałaby zejść przynaj- 
mnićj na połowę swćj dotychczasowćj ilości. 


Wziąłem więc umyślnie cenę przybliżoną , i to 
taką, że ona jest dość wysoką i mojemu rozu- 
mowania nie bardzo sprzyja. Ale, choćbyśmy 
zamiast 7 kr. przyjęli Blub 9 kr., tedy zmieni się 
wprawdzie cyfra cokolwiek, jednak zawsze je- 
szcze nie będzie tak znaczną,Jaby przezto przypu- 
szczenie, mogła się w. swéj istocie zachwiać 
moja argumentacyja, którą wyłożę. Zresztą, 
żem ani w tem miejscu, ani też w dalszym cią- 
gu tćj rozprawy, nie zapuścił się w różnice, ja- 
kie zachodzą między cenami wyrobu wódki w 
pojedyńczych obwodach, spodziewam się, że mi 
szanowny autor nic nie będzie miał do wyrza- 
cenia. Wszak i on w swoim projekcie, podzie- 
Jił wszystkie obwody galicyjskie tylko na dwie 
grupy , chociaż mu zapewne lepiej jeszcze niż 
mnie wiadomo, że nawet w tych obwodach, w 
których on szynkową cenę na 32 kr. w. w., 
rownie jak i w tych, w których ją na 40 kr. 
w. w. podnieść proponuje, znacznie różniące się 
ceny wyrobu wódki zachodzą. „Nie chcąc roz- 
ciągać artykułu gazetowego, któregoby długość 
czytelnikom i redakcyi była niemiłą i utrudza= 
jącą, nie mogłem się w rozróżnianie pojedyń- 
czych obwodów kraju zapuszczać. 
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Ależ i produkcyja musiałaby wtedy upaść 6 
połowę, a więc wynosiłaby rocznie tylko do 
500,000 wiader. Jeszcze większe nastąpiłoby 
zmniejszenie konsumcyi a tém samém i pro- 
dukcyi wódki , gdyby towarzystwa wstrze- 
mięźliwości ciagle dalćj się rozprzestrzeniały. 
Wszakże już dzisiaj wiełu właścicieli dóbr 
utrzymuje, Że przez te towarzystwa ponieśli 
juz dotąd kilka tysięcy zr. straty na propina- 
cyi. A jednak taniość wódki, ułatwiająca uży- 
wanie tego trunku, jest jeszcze teraz najgłó- 
wniejszą przeszkodą, Że te towarzystwa powsze- 
chnie się nie rozszćrzyły. Podwyższenie ceny 
na 13 do 16 kr. m. k. za kwartę przyszłoby 
bardzo w 'pomoc sprawie wstrzemięźliwości. 
Jak zaś dalece przez wspólne działanie obu 
tych przyczyn konsumcyja może być ograni- 
czoną, a tóm samóm i produkcyja zmniejszoną, 
któżto naprzód obliczyć zdoła? Atoli, gdy, ja- 
keśmy wyżćj okazali, przez pićrwszą z tych 
przyczyn produkcyja może spaśćna 500,000 wia- 
der, przeto wspólne ich działanie może jeszcze 
większe ograniczenie produkcyi za (sobą pocią- 
gnać. Mam bowiem mocne przekonanie, Że 
zamiarem szanownego autora nie było sparali- 
żować towarzystw wstrzemieźliwości, ani też 
wprost dążyć do tego, aby je zakazano. 


(Ciąg dalszy nastąpi.) 
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Tranzyt produtków rossyjskich 
przez Brody w r. 1843 i 1844. 


Tranzyt ten wyniósł: w r. 1843: 72,825 
pudów towarów rossyjskich , w wartości 917,858 
rubli śr.; zaś w r. 1844: 86.825 pudów, w 
wartości 4,330,713 rubli śr. ; przeto w r. 1844 
był większy niż w roku poprzednim o 14,000 

udów, czyli o wartość pieniężna 412,855 ru- 
bli śr. Ta przewyźka tyczy się najwięcćj weł- 
ny i wosku, którychto dwóch artykułów wy- 
prowadzouo w r. 1843 z Rossyi przez Brody, 
niemal dwa razy tyle co w roku 1843. Prze- 
ciwnie zaś juchtów wyprowadzono w r. 1844 
z Rossyi przez Brody o 12,000 cetnarów mnićj, 
niż w r. 1843. — Kos styryjskich wprowadzo- 
no w r. 1844 przez Brody do Rossyi : 64,080 
pudów, w wartości 589,578 rubli śrebrnych. 


(Journ, d. öster, Lloyd.) 


(Do tego Nru. Gazety dołączony jest Ner 14. Rozmaitości.) 


Redaktor J. N, Kamiński. — Nakładem Spadkobierców Frańciszka Krattera. a 
CDrukiem Piotra Pillera we Lwowie.) = 
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otrzymały 
najnowsze próbki 


papićrowych obiciów na rok 


1645. 


śm c. k. uprzywilejowanćj fabryki Spórlina i Zimmermana, różniące się cd |% 
obiciów dawniejszych. Odznaczają się świóżością barw i wielka ich roz- 
mailością, oraz gustownością w złożeniu. Mieniące się kolory, klęsłość 
lub wypukłość kwiatów w sposobie płaskorzeźby, niekiedy ich aksamitna 
szorstkość przyczyniają się wielce ku ich ozdobie. 


l o ge f e |! r r e 
Osobliwiéj zaś piękne są srébrne 
i złote odciski. 

Znana jest także ich trwałość i ztad zapewne chętnie będa po- 
szuliwane. 

Podpisany pospiesza donieść szanownćj publiczności, Że może je 
przesyłać do pokazania osobom, któreby je nabyć chciały, a to w miejsca 
nie zbyt odłegłe, i nie dłużćj jak na tydzień. Cena zaś ich jest ta sa- 


ma, jaką podpisanemu wyż wspomnieni Spórlin i Zimmermann wyzna 
czyłi, i jest niższa, niż w latach dawniejszych. 


Lwów dnia 44. marca 1845. 


Jan Milikowski. 
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Das Szezawnicer Mineralwasser 


wird von nun an, mittelft eigeng vorgerichteten Mafchinen, welche ich gez ` 
legenpeitlich meiner eben purúťgelegten Reife in die berúbmteften Kurorte 
Bóbmen8, und namentlich) in Marienbad, Eger, Carlsbad, Bilin, alg die zwedz 
mófitoften erfannte, in $lafchen gefúllt und der Hrt mit Kortftopfeln auf 
Dać befte verforgt werden, dag biedutch nicht nur dag Mineralwaffer in feiner 
vollen Güte und Kraft erhalten, aber ingbefondere noch jeder WBerflúchtigung 
des foblenfauren Gafes, als des wichtigften Beftandtheiles bei Mineral- 
wåßern, vollends begegnet wird. l 

ndem ich diefe Wortheile, biemit den Herrn Abnehmern deg Szezawni- 
cer Mineralwaffers befannt mache, flige ich noch den Antrag bei, wienach 
id) all jenen Uutetnebmetn, welche Wohngebåude fúr Miethe an Die Kurgåz 
fte, in dem jóbrlich an gutem Ruf und Anza der Kurgåfte bedeutend zuz 
nebmenden Kurorte Szezawnica aufzufúbren und. auf diefe Art ibe Kapital 
mit vielen Bortheilen nugbringend anzulegen beabfichtigen wurden, bei Dies 
fer Unternebmung fowobl rńdfichtlich deg gu erlangenden Baugrundes alg 
auch ridfichtlidy des beizufchaffenden Baumaterialg, auf Das möglichfte bez 
bútflich gu fein mich beftreben wolle. 

Joseph w. Szalay, 
Gtgenthiiner der Herrfhaft und des Kurorte in Szczawnica. 
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Woda mineralna szczawnicka 


będa odtad napełniane flaszki, za pomocą przeznaczonych do tego oddzielnych maszyn, 
które w mojćj właśnieco odbytćj podróży do najsłynniejszych wód mineralnych w Cze- 
chach, a mianowicie do Marienbadu, Eiger, Karlsbadu; Bilin, za najodpowie- 
dniejsze celowi uznałem. Zakorkowanie zaś uskutecznione będzie jak najszczelnićj w 
ten sposób, iź przezeń woda mineralna nie tylo že się utrzyma w flaszkach w całćj 
swojćj przymiotowości i sile, ale prócz tego zapobieżono będzie jak najzupełnićj wszeł- 
kiemu ulotnieniu się gazu -kwasu węglowego, jako najważniejszćj części składowej wód 
mineralnych. 

Donosząc niniejszćm o tych korzyściach JMćPanom zgłaszającym się o wodę mine- 
ralna szczawnicką, zwracam zarazem uwagę na to, iż wszelkim przedsiębiercom, 
którzyby w Szczawnicy (owem miejscu z swoich wód uzdrawiających corocznie słyn- 
niejszóm i przez coraz większą liczbę gości kąpielowych odwidzanćm) zakładać chcie- 
li budynki mieszkalne do wynajmowania gościom, i tém samém z wyłożonego na to 
kapitału wiele mieć korzyści, iż mówię w tém przedsiębierstwie starać się będę ile 
możności być im pomocnym, tak co do udzielania placów na budowę, jako też i co 
de dostawy materyjała budulcowego na ten cel potrzebnego. 

Jozef Szalay. 


właściciel Szczawnicy i zakładu wód minerałnych, 
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